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Kommissja Rządowa Spraw W ewnętrznych  
I P olicji, 2« upoważnieniem  X ięcie N a m i « -  
• t a i k a  K rólew skiego, Rękodzielnią Rzą­
dową S u k a . cienkiego dotąd pod firmą Po­
lani i K om :.w auą, Panu Fraonckel i Kouipanji 
apraedała za pułtora miljona złp: w ratach u- 
m ów ionych, do tkarba opłacać się m aiącycb, 
. • p r ó c z  tego Budynki w szelkie, iez'iby w czs- 
a it fabryka użyteczna kraiowi w nich trwać 
przestała, wracaią do dyspozycji Rządu. Jle 
w iadom ości zasięgnąć m ogliśm y, zdaie się i i  
f  stałym  lądzie Europejskim niema dotąd Rę­
kodziełu ), ktćr-.by podobnie iak niniejsza  
w  równie obszernej skali, przy najświeższych  
sze ieg ć ło w y ch  wynalazkach, wszelkie części 
fabrykacji,zacząwszy od mycia w e łn y , a i  do 
w ydobycia z pod prassy hydraulicznej posta­
w ów  Sukno najdoskonalej aprctowauych, pod 
led cym  dachem odbywała. Obok mozolnej 
i  wytrwałej prasa pięć lat staranności , ażeby 
(w  Krain, gdide w szystko w tym zamiarze b y­
ło  obca i nieznane) taki zakład doprowadzić 
do stanu w iskim  się dziś iu i znajduie, w y ło ­
ży ła  iak słychać Kommissja Rządowa Spraw 
W ewnętrznych i Policji na nowe tnury,oraz re­
stauracje! przemiany dawnych około  300,000  
ałp: na zaprowadzenie m achin, m eterjałów  
i utrzymanie zdalska sprowadzonych Rzem ie­
śln ików  około 1,200,000 złp: Tarazaiejazem  
więc rozporządzeniem  fundusze wydane wra­
caią s ię , •  byt tndaiei wzrost tej pięknej fa ­
bryki, która się do rozm nożenia cwieo o cien­
kiej w ełn ie , do zatrzymania w kra u pienię­
dzy dotąd ze suknn cienkie za granicę w ycho­
dzących, do pow iększenia ruchu przem ysło­
w ego i konsum pcji ogólnej, tak znacznie

przykłada, są nadal rapewnione. —
z Końcem bieżącego miesiąca L utego, u- 

pływa rata opłaty podatku Kontyngent liwo- 
runkow y  przez Kontrybuentów Miasta W er- 
S2awy i przedmieścia Pragi w nosić się po- 
w innego. D ziś mrozu stopni Ą.

Ś:P: Michał Suchocki Obywetel tutejszy, 
przy ulicy Krochmalnej Pro: 1000, rozstał 
się z tym światem.

Na ostatnich targach W arszawskich płaco­
no za korzec Żyta po zł: 17 do 18 i pó ł. Psze­
nicy po zło: 17 do23 Jęczmienia 15 do 18. 
Owsa 11 do 12. Grochu 27- Fura sisne ie 
dnokonna od 12 do 21, parokonna od 2 4  do 
30 Fura słom y od 5 do 8.

W czoraj Jndjanit na swem ostatniera w ido­
w isku wielu mieli ciekawych, widok napeł­
nionych w szystkich  miejsc dodał tym zręcz­
nym sztukmistrzom dobrego humoru, iakoż 
okazali w szystkie dowody swej nadzwyczaj­
nej zręczności. Potknięcie Szpady zachowa­
li na ostatek iako sztukę najosobliwszą; gdy  
przed2 laty ich ziomek takąż nżdzw yczajno- 
ściązadziw iał naszą Publiczność, dzisiejszy  
Sufler Teatru Naród: P. Wąsikowski bezo ljiej  
nauki, sam doszedł taiemnicy połykania szpa­
dy , i po kilkakroć przed licznie zgromadzo- 
nemi widzami okazywał to doświadczenie.

w W czorajszym  29 Numerze Gazety Korę- 
spondenU W arszawskiego znajduie się ob­
szerny i ciekaw y Sposób robienia K airy we 
w zględzie na zdrowie  , dobry smak i  taniość. 
G łównym  sekretem tego wynalazku iest u ż y ­
cie B iałych buraków  którte nawet cukier za stą ­
pić m ogą. Nasiesienia takich Buraków do­
stać można w maiętności C ie leśn iry  w Obwo 
dzie Bialskim , W oiewód: Podle.kieih-

W S r t K K l K N I  Ą.
Przedai X iftetw a O święcim. 
»kiego 1457

ZeS*rT graiące dotąd z zagranicy eprowai 
daane są iuż teraz tak dobrze ones naślado­
wane, że wniczem nieustępuią zagranicznym , 
taki Z-gar sprowadzony z zagranicy koszto­
w ał przeszło 130 dukatów, można go oabyó 
za znaczniej mniejszą cenę. Z egertak i n o ­

wy um ieszczony w okazałej szafie machaniem  
wykładanej ( co służy za p ekny mebel )  
graiący nowych sztok 6, sławnych kom po­
zytorów, iest do sprzedania u J P . Dragonom-  
f kie go Zegermistrza w Rynku Starego miasta 
pad Nrem 43 gdzie i więcej takich Zegarów  
ukończonych hedzie. —

R O Z M A I T O Ś C I .
Król Angielski dla słabości ndronia nia 

m ógł osobiście zagaić Parlamentu, dopełn ili 
tego obrzędu Kommisarze K rólewscy, a iedea  
znich odczytał mowę Monarchy; w tej rnowi* 
iest wyrażono że Król usiłu ie aby p kój b y ł  
utrzymany w Europie, oraz nieprzestsnie do­
kładać starania aby roziątrzenia między Fran­
cją a Hiszpanją złagodzonem i zosta ły , spo­
dziewa się nadto, iż na wschodzie nastąpi ip o -  
kojność. D onosi Król iż  stosunki przyiazni 
z Mocarstwami Europy trwaią nieprzerwanie. 
W  dalszym  ciągu mowy iest wzmianka i ł  a o .  
że przyjść do zniesienia handlu niew olni­
kam i,nakoniec iż  now e podatki nie będą w y­
magane, arząd Dajwiększe ło ży  starania aby 
wzrastało gospodarstwo w iejskie, iako naj­
w ażniejszy interes K raiowy— Prezesem Jzby  
Deputowanych, Król Francuzki mianował P . 
Rawer. Lubo spodziewano iię  że posiedze­
nia będą spokojne, nieobeszło się bez sporów, 
Jenerał Foy po nadto mocnej rozprawie zo­
stał do porządku przyw ołany;szłc także oto  
że ieden zDejmtowanych chciał głos aabieraf



* n U b y ł  w s u k n i  p o d łu g  p r z e p i s u  na có się 
o d e z w a ł  , |  lep ie j  m ó w ić  n iebędąc  w s u k u ł  
p r z y z w o i t e j  i«k m ó w ić  b e r  r o z u m u .  , , —  W y -  
r a c h o w a n o  i i  T u rc y  od zaczęcia  w o jn y  z G r e ­
k a m i  u t ra c i l i  do  86 ,000  ż o łn ie r z y  m o rsk ic h  i 
l ą d o w y c h ,  i w ie lk ą  l iczbę  o k rę tó w .

Novy* r o z ry w k a  n ie z o a  a d o tą d  P a r y ż a n ­
k o m  o d b y ła  się w la sk u  Bulorisk iin  d s i a  15 
S ty c z n ia .  B y ła  to  g i a  w p i ł k i  czy l i  k u le  
2  śn ie g u ,  t a  i icoowa b i tw a  bez  k rw i  ro z le w u  
b y ł a  n a d e r  p r z y i e m n ą ,  A n g ie lk i  o k a z a ły  się 
b s ć  n a j z r ę c z u ie j s z e m i ,  po czem  n a s t ą p i ł  o- 
J> ad ,  a D am y  tak  b y ł y  z g rz a n e  iż  lubo  w cza -  
s ie  m r o z u  deser  s k ł a d a ł  się z L o d ó w .  —  N a j ­
m o d n ie j s z e  ze g a ry  są  a la b a s t ro w e ,  ta r c z a  ich  
( C y f e r b l a d )  ie s t  z b ł ę k i tn e j  em alj i ,  a n u -  
m m  ozna c z a ią c e  g o d z i a y  z k o lo - o w y c h  d r o ­
g ic h  k a m i e n i , i a k o t o  r u b i n ó w ,  t o p n z o w ,s z ra a -  
rag d ó -v ,  i t  p .  N a o s ta tn ie ]^  z a p u s tn y c h  b a ­
lach  w P a r y ż u ,  D am y  a a jczę ś  dej m iew a ły  
su k n ie  g ła d k ie  tu lo w e ,  lub  ga z o w e  w p rą ż k i  
a lb o  s z a c h o w n ic e ,  a a  g ło w ie  w s z y s tk ie  Mę 
ż a tk i  m ia ły  t u r b i n y  z gazy  z ł o t e j ,  a  rzadz ie j
* s r e b r n e j ,p r z e c iw n ie  l i fc ie  s r e b rn e  a n ie  s t a ­
t e  z d o b i ły  s k r o n ie  P a n ie n .  D o -S a lo n o w  n a  
w ie c z o rn e  z a b a w y  b ie rze  się s u k n ia  cz a rn a  
a z a m i tn a  m a ląca  b a w e c ik  sp ię ty  6  s p r z ą c z -  
k a m i ,  a lb o t e i  d w o m a  rz ę d a m i  g u z ic z k ó w  
s ta lo w y c h ;  do n a j l e p s z e g o  t o n u  n a le ż y  za- 
m i a s t  g u z ik ó w  s ta lo w y  h m i e ć  D y a m e n to w e .  
—  Z p o m ię d z y  d ro b n ie j s z y c h  s z t u k d r a m m u -  
ty c z n y c h  n o w y c h  d a w a n y c h  na tea t r a  di P a ­
r y s k i c h ,  n a j lep ie j  i e s t p r z y i ę t ą  K o m e d jo -O -  
p e r a  K r z y k i  T a r y z k i e ,  w p ie rw sz e m  iej w y -  
s ta w ie u iu  g d y  k o c h a n e k  na  scenie  do sw ej b o ­
c h e n k i  ś p i e w a ł  s t ro f ę  o ś w ia i e z s i ą c  ie j  m i ­
ło ść ,  p u b l ic z n o ś ć  i e d u o  m y ś in ie  z a w o ła ł a  j o ­
ru! a k to r  z a p y tu i e  a k to rk i  , ,  czyś  s ły sza ła?

s ły s z a ła m  ( o d p o w ie  d o m y ś ln a  ak to r k a  ) >, *• 
le' p o d o b n e  w y ra z y  t a k  są  p r z y ie m n e  l e  sto 
r a z y  d a d z ą  się s ły s z e ć  bez  z n u d z e n i* .  Z n o ­
w u  p o w s ta ły  k r z y k i  f o r a ,  a o ś w ia d c z e n ia  
m i ło śc i  ta k  d ł u g o  m u s ia ły  b y ć  p o w ta rz a n e  
aż  K o m is s a rz  P o l ic j i  wezw a ł  o p r z e r w a n i e  
te g o  r o m a n s u .— B a n k ie r  L o n d y ń s k i  Jz ra d * ta  
M okatt  z b a n k i u t o w a ł  n a  p ó ł c z w a r ta  m ilj :  z ł p : 7

T H Z  Y  J E H  A L I  do R A K S Z A W Y .
M a ła c h o w sk i  b .  J e n e ra ł  z  P u ł tu s k i e g o .   ̂
H s n tó w c re  P o d p u ł k o w :  z G. W i l e ń s k i e j .
B u t le r  J a n  Dzie:  z S ied leck iego .
W i ś n i a k ó w  K e m m i s j o i z G  G ro d z ie ń s k ie j .  
D rą ż e w s k i  L u d w i k  Oby: z  W ę g r o w a .
D a w re  J e n e ra ł  W .  R .  z  B ia łeg o s to k u -  
P rz y ie m s k i  J ó z e f  D z ied z i ;  z Je len ia .  
C h m ie lew s k i  Ja n  O by: z D o b r o s tó w .
B a d o w sk i  G iibrje l  H ra b ia  z  R u s in o w a .  
K a r n o w s k i  W i n c e n t y  Oby: z P ią c in a .  
J s d ł o w s k i  W i n c e n t y  O by :  z G o s ty n in a .  
W ie r z b ic k i  P io t r  P osseP z  M o r z y d ł o w a  
Z a k rz e w s k i  F r y d e r y k  Oby: z S n ia tk o w a .  
R a tk ie w ic z  J a n  O by:  z  T e resp o l* .
M iller  K a ró l  O b y :  z  T e re s p o la .
B o ry c k i  L e o p o ld  X .  K a n o n i k  z  W i ln * .  

D O N I E S I E N I A .
D n ia  20 L u te g o  o g o d z in ie  4  P °  p o ł u d n i u  

p ó ł  S z a l T y f t y k o w y  ia sn o  s z m a ra g d o w y  z  ie -  
d n e j  s t r o n y  s z e ro k s z la k i  ż ó ł ty  o  dw ó c h  r z ę ­
d ach  p a lm y  ś rz e d n ie j  w ie lk o śc i ,  n a d to  w o ­
k o ł o  w ąsk i  n a  b ia łe tn  d n ie  s z l s k ,  z o s t a ł  z g u ­
b i o n y  n a  D łu g ie j  u l ic y  idąc  dci d o m u  S zw e j-  
k o w s k ie g o  p o d  B ia łym  O r łe m ,  lc toby go  
z a a l a z ł  n iech  r a c z y  o d d a ć  do  d o m u  W i e p r z o -  
w s k ie g o  pod  N r .  574 nil 1 p ię t ro ,  lu b  do  R e -  l 
d a k c j iK u r je :  g d z ie  o d b f e f t e  u a d g r o d y 3  cz :  z ł  

w  D ,  2 4  m .  i r .  b .  o  g o d z in ie  10 z r a n a  
p r z y  u l ic y  R ie la ń ik ie j  w  d o m u  p o d  N r .  602

a * i  * '•  * f  »  k ł . u  # • • *

s p rz e d a n e  b ę d ą  p r z e z  p u b l ic z n ą  l i c y ta c ją  W i ­
n a  w bu te lk a c h  , a to  w g a tu n k a c h  r e ń sk i*  
sch loss  i o b a n n e s b e rg e r  1  ro :  174®  ̂ s z a m p a ń ­
s k ie ,  z a g o to w e  p ie n ią d z e .

K a r ó l  F alk te rsk i  K e m :  
K a m ie n ic a  n a r o ż n a  p o d  N r .  106 p r z y  u l i c y  

P iw n e j  i P i e k e r s k :  do  p rz y d a n ia  z w o ln e j  r ę k i .
w  D o m u  p o d  N r .  1857 p r z y  u l i c y 'Z a k r o -  

c z y m s k ie j ,  l s z e  p ię tro  z  k u c h n ią  s ta  j n i ą ,  w o ­
z o w n ią  d o  naięc ia  od  W ie lk ie j  N o c y ,  w  t y m ­
że  sam ym  d o m u  e g r o d  f rw k to w y  i  w a r z y w ­
n y  z p o m ie s z k a n ie m  do  naięc ia  k a ż d e g o  cz a su  

P o s t a n o w i o n y  E x e k n t o r  T e s t a m e n tu  z d a ­
ty  17 L is to p :  1 8 2 2 r .  p rz e *  ś. p.  Ja n *  O tr s k i*-  
go b y ł e g o  N o t a r j u s z a  W c t w a M e z o :  u c z y n i o ­
n y m .  W z y w a  n i n i e j s z y m  F r a n c i s z k a  i U r ­
sz u le  dz iec i  po  J u s ty n i e  z  Gisrskich i  Adam i*  
M a łż o n k a c h  N oakach  p o z o s t a ł e  , d a w n ie j  
w  K ra k o w ie  b ę d ą c e ,  te r a *  zaś z z a m ię s z k a -  
n ia  n ie w ia d o m e ,  ab y  d o  p o d p is a n e g o  i a k o  
E x e k u to r*  T e s t a m e n t u  * d o w o d a m i  t o ż s a ­
m ość  o ś o b y  w y k a z u i ą c e m l ,  n ie b a w n ie  z g ł o ­
sili  się , a to  ce lem o d e b ra n i*  o d  W .  A n to ­
n ieg o  B on ifaceg o  d w óch  im io n  E y c h l e r a y -  
n iw e r sa ln e g o  L e g a ta r ju s z *  S ą d o w n ie  w p o s ia -  
d a n ie  i n a i ą tk u  p o z o s t a ł e g o  w p r o w a d z o n e g o  
D z ie d z ic a  d ó b r  C z ę s to n ie w a ,  18 ,000  i ł :  p o ls :  
L e g a tu  dla  n ich  p r z e z  W u i*  ich n ie g d y  J a n u  
G ó r s k ie g o  T e s t a m e n te m  w s p o m n i o n y m  z ap io  
s a n e g o .  X .  F .  T o c zy sk i -

D w a  K onie  w i t r z e b o w e  a n g i iz o w a a *  są  d o  
sp r z e d a n ia  p r z y  u l icy  S. J e rs k ie j  w  d o m u  p o i  
N r o .  1775.

O s o b a  w y ic id z a i ą c a  w  N ie d z ie le  s w y m p o 1- 
iazd em  do O d essy ,  ż y c z y  m ieć  w s p ó ln ik a  p o ­
dróży,;  dow ied z ieć  s i ę t t P .  Szowo.

Teatr.  J u t r o  T ra l e d j a  Ft dr a i  K om edi 
Pułkownik H uzarów ^


